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fraudacyi istotnie dokonał urzędnik krakowskiej po­
czty 39 letni Józef Wilczek, który mając służbę 
przy odbiorze przesyłek pieniężnych, zabrał kilka­
naście listów i przekazów prywatnych na sumę 
192.000 koron i zemknął z Krakowa. Śledztwo 
wykryło, że Wilczek uciekł w stronę Wiednia, po­
zostawiając tutaj żonę i dom. Wilczek był w słu­
żbie pocztowej od 18 lat, początkowo pracując 
w Limanowej i innych miastach, a od trzech lat 
w Krakowie. Cieszył się zaufaniem przełożonych 
i uważany był za uczciwego i pracowitego urzę­
dnika. Żył skromnie, mieszkał w Woli Duchackiej.

Z P a ry ż a  do  W a rsz a w y  
w  38 g o d z in ach .

Rekord krótkotrwałości dalekich podróży, odby­
wanych samochodem, pobił w tych dniach członek 
Klubu automobilistów Król. Pol. p. Jerzy Zdzie- 
chowski znany sportsman i ziemianin z lubelskiego, 
który w tych dniach odbył drogę z Paryża do 
Warszawy w ciągu 38 godzin.

P. Z. wyjechał z Paryża — w towarzystwie 
Wojciecha hr. Roztworowskiego w niedzielę ubiegłą 
rano, a droga do Warszawy trwała cztery dni, 
oczywiście z przerwami na wypoczynek i noclegi. 
P. Z. odbył drogę na maszynie „Delahayću o sile 
20 — 30 H. P., robiąc dziennie po 400 przeszło 
wiorst w ciągu 7—8 godzin, to jest około 50 wiorst 
na godzinę przeciętnie (dystans wynosi około 1700 
kilometrów).

Walka z  gruźlicą: Uroczystość poświęcenia nowego pawilonu dla piersiowo chorych w Hołoskn.

jedną z ważniejszych trosk społeczeństwa. Powstały w Hołosku. Na uroczystość tę przybyli: namiestnik
też w tym celu specyalne instytucye, które w miarę dr. Witold Korytowski, wiceprezydent Rady szkol-

Nowy pawilon dla piersiowo chorych w Hołoskn.

nej krajowej dr. Dembowski, protomedyk dr. Lacho­
wicz, prezydent Lwowa p. Józef Neumann, radca 
Wydziału krajowego dr. Sawczyński i inni.

Rano odbyła się Msza św., następnie dokonano 
poświęcenia pawilonu, poczem pierwszy przemówił 
do zebranych niestrudzony prezes Towarzystwa 
walki z gruźlicą prof. dr. Józef Wiczkowski, który 
w dłuższem przemówieniu przedstawił historyę pow­
stania sanatoryum ludowego w Hołosku i jego roz­
wój od roku J.910 do dnia dzisiejszego.

Z now u k a ta s t r o f a  b u d o w la n a  
w e L w ow ie .

Katastrofy budowlane nie stanowią już obecnie 
monopolu żadnej ze stolic Polski. Ma je Warszawa 
i Kraków, ma i Lwów, gdzie świeżo właśnie za­
szedł z tego zakresu wypadek, który pociągnął za 
sobą poranienie dwóch ludzi. W odnawianym po 
pożarze domu przy ul. Piekarskiej 1. 61 przy win­
dowaniu na górę belek zawaliła się boczna ściana, 
tak zwany mur ogniowy, którego odłamy przebiły 
sufity pierwszego piętra i zasypały gruzami czte­
rech znajdujących się na dole ludzi. Z pomiędzy 
nich cieśla i murarz wyszli cało, przedsiębiorca p, 
Kratochwil doznał zgniecenia czaszki i obrażeń na 
całem ciele, a murarz Sydorowicz złamania oboj­
czyka i kontuzyi. Komisya sądowa zarządziła opróż­
nienie wszystkich mieszkań w tej realności, w oba 
wie przed dalszemi zawaleniami.

Wyspa «  ogniu: Taormina z  widokiem na Etnę.

nauczycielska w
(Do illustracyi na str. 3 i 4).

W dniach 13 i 14 bm. odbywał się w Krako­
wie zjazd nauczycielski. Wzięło w nim udział nau­

Walka z gruźlicą.
Jednym ze straszniejszych wrogów ludzkości 

jest gruźlica, to też walka z tą chorobą stanowi

sił i środków rozwijają swą humanitarną działalność. 
Jedną z nich jest lwowskie Tow. walki z gruźlicą, 
które w tych dniach obchodziło nowy etap swej 
pracy — poświęcienie pawilonu dla piersiowo chorych

Z Paryża do Warszawy w 38 godzinach: Samochód po przybyciu do Warszawy. Walka z gruźlicą:


